
a Turynu dochodzą juz do 20go; — a wiec w i­
docznie była zmyślona.)

i>Dućho'\vieństwo katolickie we Francyi, 
składa się z 14 arcybiskupów, GGbiskupćw, 
174 wikaryuszów jeneralnych, . 660 kanoni­
ków, 767 proboszczów pierwszey, z 2ó54 pro­
boszczów drugiey klassy; 26,771 plebanów, 
6184 wikarych, 3500 pensyonarzy i semina- 
rystów, ogólein 40712. Licząc na 32,000,00C 
ludności w zbliżeniu wypaaa jeden duchowny 
na 786 dusz. ( g . p. S.)

tv i  e  m  c  y
SluUgard 25 Czerwca.

W  skutku' rozszerzonego po calem kró-, 
lestwie Wirtemberskiem, a w związku z za- 

. granicznemi będącego sprzysiężenia; wzglę­
dnie którego planów i widoków naydokia- 
dniey śię dowiedziano z papierów zabranych 
jednemu z wychodniów polskich; uwięziono 
dotąd, jak ? słychać 70 osób w samem króle- 
ztwie. Coraz widoczniey pokazuje się teraz, 
że zaburzenie we Frankfurcie, pojedyncze u- 
siłowania rewolucyjne w Polszce, myśl oba­
lenia rządu w Sardynii, i zamachy uknoua- 
ne w Neapolu, nakcniec przyjście kilku­
set wychodniów polskich z Francyi do 
Szwaycaryi, wszystko to stanowiło jeden 
łańcucb rewolucyjny, otaczający połowę Eu- 
lopy.

Lzienniui futeysze donoszą z Tiibingi: 
»Tey chwili poymanych iuwięzionych tu jest 
około 30 studentów podeyrzanych o należe­
nie dó burszcstwa. Mówią, że odkryto w 
Jena i Eilangen, istnienie bardzo rozgałę­
zionego i na wszystkie nniwersytely rozcią- 
cego się związku .tegoż burszostwa, t>6 któ­
rego pochodziły zaburzenia w Frankfurcie, 
a których główną dążnością bj ło , .obalenie 
istniejącego porządku rzeczy. Nowe to bur- 
szostwo, było, jak  powiadają, zeszley ziuly, 
na tak nazwanym seymic bursz o w skini w bro­
warze akcyonarynszów w Sztulgardzie uor- 
ganizowane, a w Tubindze-uslanowione by­
ło burszostwo'trudniące się naczelnie spra­
wami związku.

Tuteyszy główny, sędzia ITabermann, 
rozpoczęte przez siebie śledztwo, które 
zdaje się. że było znacznie ułatwione już 
leni samein, że mu wiadome były nazwiska 
i stosunki obwinionych, na długi czas przed 
wybuchnieniem rózrochów, albowiem pewna 
liczba studentów z. własnego natchnienia,

podała mu listę tau nazywających się ognio- 
jeźdźców, (FeueTeiUerJz którey właśnie wszy- 
sny, jako podeyrzani o burszostwo tą  uwię­
zieni, zdał do dalszey kontjnuacy; , dyrek­
torowi miasta. Niektórzy z uwięzionych, 
jak było słychać przed wczoray, gdy im ze­
znania zagranicznych stndentów, z któremi 
zostawali w związkach przeczytano, wyzna­
li także należenie swe do burszostwa. Sze­
ściu przed poymaniero uciekło. W  liczbie 
ich miało się znaydowuć dwóch, którzy by­
li uczestnikami zaburzenia we Frankforcie.

f  G. F .  S . )

Hildburghausen 22 Czerwca.
Nieszczęsne drzewo zaburzenia wielko- 

czwarikojyego we Frankfurcie, wydaje po 
całych Niemczech między wielu set rodzina­
mi, jadowitości swey owoce. Nawet w tutey-' 
-szey, dotąd tak zewszećhmiar spokoyney 
okolicy, zdaje się niestety, że inachinacye 
polityczne rozgałęzić się potrafiły, i wyda­
ły. nam ju ż  jedne ostrzegającą ofiarę. — Po 
wielu mieyscack rozpoczęte zostały poszuki- ' 
wania. U nas tu w Hildburgliausen przed kil­
ku dniami, dwie osoby dostały -straż policyjną, 
a to z powodu, jak  się zdaje, należenia 
do politycznych związków i za rozpu­
szczanie ulotnych pism w teyże ma tery i. 
Jeden z uwięzionych, dotąd nieskażonego 
życia człowiek, trudniący Się przemysłem, i 
handlem obywatel, wplątawszy się w len 
odmęt marzeń, uciekł nocą z więzienia, i 
nazajutrz ciało jego znaleziono \\. stawie 
.za miastem.

fiugspurg '22 Czerwca.
Podług dzienników bawarskich, uwięzio- 

oo w Erlangen I I  studentów tamteyszey a- 
kademii i zawiezionu do Munich.

{ G. I I .

•s Z W A Y C A R 1 a.
Zilrych 21 Czerwca..

Według tuteyszych dzienników, seyin 
związkowy szwpycarski odebrał także od 
dworu turyńskjiego wezwanie, aby miał ba­
czne oko na wychodniów zagranicznych z 
Francyi, albowiem takowi, mieli zostawać 

. w sLosunkach ze piskowemi w Piemoncie.
( G .  F .  S . )

Bern ]5 Czericca.
Upoważnienie P. Rossi onecnie zostają­

cego w Paryżu, do porozumienia się z mi­
nistrem spraw- wewnętrznych względen losu 
wycholniów polskich którzy Francyą ónu-


